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-' - Tak tb na t1m dwiecle jedni tratę, 
a drudzy na tern zyskuj, - "yrzekła mr8. 
Wellderborn sentencjonalnie. Im zaś dłu
tej się' pitni przypatriJję. tem więcej przy-
110o\rtl'asz mI biednego HarookR," Będziesz 
paui poelęcli, n&8zego pana, miss Ewelino, 
a on 1\\j tak bardzo plitrtebaje'. 

Od tego dnia tycie Eweliny, ,jak~olwiek 
pelue dostatku, bardto było flm6tne. Z po

'c~ątku 'myśli!a, te nie sprz'yl::rZ!} się \llglly 
jej spacery po pfękuycb )Vzgbrz~ch l ~a:rku 
MUiltlt Eden'u, lecz wkr'6tce ZDlIty~ jlł 
monbtonnogć "'D'owego >tyci" I zaczęła tę.
sknld" za lIa~neml iAjęelami. Wprllwdzle, 
łoWWan1e' obhtilu. porądkow&nie mlenka
n1& I reparaeye IIbr&uia, 'Die' s, ~ zajm~. 
i,ee czy tiu ości, lecz w'yd&waly 81ę Eweli
uie stekrod przyjemnlejsteml od tera:tuleJ
szego osamotnienia. ~r. Caryll '( z.mkółlł 
.I~I lillPełnie- 'w swoich ~,koj&ch, ' Powr6t 
do Mount Eden , do żyJfeyeb wspomnień 
jego przeszł&śel, ' wl1lrą8uął 'uiol tak bole
śuiell tai źle IIzł~lIr na jego usposObie
.lIer:l1! licZ1lI hilj zupelnFe nlezdoluyp1 dó 
s\l8łł1lema obo"i'*6'w, jakle na siebie 
przyjął w~ględem swej slostrl.enicy. Wpra. 
!wdZle otoezył j ą Iźbyttlem i za.alł$'rio"al 
Bauezycielkij, ZfI ktołicy, aby ukończy a jej 
ed'etllcyę, Ieez ole zajmował a, III, wca
le, fldKr,żlij,c słt COI' IU! ba\'dz/8j Vf swej 
mehillklhoJil. Zjawla1 ~ę ł:tlko przY' stole, 
lecz zawsze prawie mUcący wracał nie
zwłoeznie do Iwej aamotD~c1. Postarzał 



DZIENNIK ŁÓDZKI. N.m 
--~-------------------------------------

cie t,&kIch w przecięcin jest znacznie dłuż· I Itęąi, powl,zanycb ~ skrzydła i nogi szpa- ~ę. łudl~~i. Zamierzono ~rz'łd~ić w.s.-\ 11 PIśIlIs.tICTWK. 
su nił życie innych ludzi. 1 gaum. SCIU miejscach tego rodzaJn obiady I za- Pr.--.J.. 1-.,;_ B' . . to-

WYSTAWY. Napaść. Onegdaj wieczorem, na nllcy Ilrosić do wspólndzlatn panie. • _ ~ ~ - ~ 
X Projekt urządzenia w Warszawie Franciszkańskiej, w pobliżn Balnt, niej a- W tych dnia.ch otwarto p l' z y t u ł e II. to(Ir"y8Z'~ D~Ie) - Strze/JJy 11' podro_y.do 

wielkiej w y 8 t a w y p r z e m y s ł o w o-r o I- kiego Hajecklego napadli trzej jego kole· ,\i 3, dl", biednych dzieci przy ulicy Cichej Amery.'" , oplsan~ przerStefanll. Gębarskle. 
niczej Królestwa Polskiego, poru- dzy, wyrobnicy, którzy wszezęli z nim w Waraawie, utrzymywany kosztem pan- ~ z IłastracyamlF.Brzolo"Miklego,s'l po
szony na jedn6lll z zehrafl towarzJ8twa klótnlę i Hnle go pobili. Była to zem ta ny BronIsławy Sobole" klej. W cbwlli o. ":ltką dla ~hlopeów z te~deneYa ~e~a
po~ierania przemysłu i handlu, jak dowia- za to, że H. zgOl1zit się w Rk.ladzie drze- twarda bylo w przyŁalku 10 dziewczllt, gnglcz.ną, sluerowa.n'l przeCiwko z alzaJą' 
dnJe się, "Kuryer codzienny", zyskuje po- wa por,bać JCzapy taniej nii oni. sierot zupełnych. cym Się !' ostatnich czasacb wypadk~m 
parcie przemyalowców. Wielu fabrykan- UcIeczka. Przed kilku dniami żonl!. je- Pierwsze w y ~ c i g i je 8 i e n n e na po- Op~lszcza!lla I'rzez wyrostk;ów domó" lO-
tów oświadczyło gotowość ~rzyjęcia udzia - daego z mieszkaliców tutejszych zabrał" In mokotowskiem, w nbległą niedzielę, o- duc\~!sklch, celem szokama w ~tronllch 
lu. W roku przyszłym odbędzie się wy- pienill<ize, oraz kosztowności męża i pota· bejmowały 5 biegów. 'clgało Ip, 20 koui. dal~ .. lch przygó~, .do któryeb z~paHły m~o
stawa inwentarza, uś wystawI!. ogólna jemnie wyjechała z domu. Opuszczony W pierwszym biegu z 5.ciu '(llotami, z dy- doc!an'ł w,!'obrazDlę ~ytane kSiążkI. w 10· 
projekt.owaną jest na rok 1893. Program udał lę w POgoń za zbiegłą, którą one- st.au em 2 wiorst, agrodę 300 rubli wzię- dUju (lo wieki <?ooper a, Verll6'a ł t.,P. 
jej ma być ogloszony na rok naprzód. gdaj przytrzymał w Poznaniu i )lociągalII la-klacz .T. Oobrogosta "A.kwil,,". W drn- Rzecz na~I,!IIDa Ja.sno, przystępole, ~Ie n}e-

ZJAZDY. do odpowiedzialuości za kradzież. gim biegu o oairodę towarzystwa 500 ru- co. z~ rozwlekle I sncho. Parli obi azko~ 
X Miuisteryum dóbr państwa, jak dono- Z powiatu laskiego. W drugiej polo- bli, z dystansem 1 wiorsty, dla dl'foJatk6w z. z!cla wewnętrznego szkoły s!ł no.wośclą 

8Zą piama petersburskie, wydało pozwole- wie zeszłego mi8.!iąca w powiecie laskim urodzonych w Cesarstwie i Królestwie meJa~'ł n ua~ w C?Zasacb os~tn!ch I du.to 
nie na zwolanie zj&Zdn plantatorów były 4 potary, a mianowicie: dnia 14 we Polskiem, do mety dobiegła pierwsza do~aJII. opOWiadaniU prawdy ~.slły przyclą· 
chmielu w Petersburgn podczas nadcho- wsi Ldzań, gm. Wymysłów, spalil się dom .. Steli a", klacz J.Oobrogosta, majlIc za gaJ~cej dl~ czy~I~lków. Kilka dobrych 
dzącej zimy i w tym celn rozesIało zawia- Igaaeego Sochy, wartoSci 1'11. 300; tegoż !Ob'l klacz Jana Reszke "Oolores". Bieg rycIU zd~bl lę .ksIJzecz.kę, mogącą. d?st.~r
domienia do guberni wołyuakiej, wlodzi- doia, we wsi Plaski, gminy Dllbrowa Ru· trzeci "Hlll/dltal''', 50Q l"Ubli, na torze pla- c~y~ chWilę pozyteczoej dla lIlłodzlezy 10' 
mlerskiej I smoleńskiej, w których glównle sle~ka, spalił się dom Jaoll Logll, ubez- sklm, z dystansem 2 wiorst, był interesu- Z1Y7:l.. /ki lsktJ- . ·ed.· y"A'A. 
I'ozwinlętą jest l/prawa chmielu. Oprócz pieczony na I·S. 70; dnia 20, we wsi Fau· jącym z tego względu, że stanęło w nim ." Uf!AB po . nWIU".18 r Vlof 1 y-
plIntatorów chmielu, na zjazd zaproszeni .t,\'nów, gminy Wyglelzów, spalił Aię dom 110 wspólzllwodoictwa 7 koni. Pierwszy cmka"la 114 10 IabIU::lkam ułozo~ . przez 
811 także uczeui specyaliści. Zjazd ma roz- Ludwika Wagellbychleral- ubezpieczony oa stanąl u mety "Kirkor" Jaua Reszke, z~anego _ anto!'a metod,y do naokl z ~a 
patrzeć k",est,Yll otwarcia skladn central- 1'8. 40j dnia 24 we wsi ~ utr~kowice, gmi- za nil)l "Facetb" ki, A. hr. Potockiego, memleCklcgo I a!lgle s lego .(w pOWlę-
nego dla chmlelu w Moskwie I urzl\dzeuia ny Widl;ew, spalily się d~e obol'y" A.dllma a 1\!llej ,J.s~rea" J. Dobl·pgosta. W czwar- k~zonem wy.~llnll)~ Jt ~OWt: ą~eczkę 
w gl6wniejszych punktach U\lrawy cbmie- Konwiszera, ubezpieczone lIa rs, 180. Na tym wyścigu plUIÓW o nagrpdę 250 rnbli, u~yt~U/l~ prBY' 1\ ~ ~1D. Języ~a 
lu i handla chmielem stacyj pośredniczych terytoryum gminy Wymyslów I dnia 2l z. m. z dystansem 21/. wiorHty, tuż pried metą OIeml.ecklego.. 'p.o~,astkf do~~ a~e ~~ I ltl.a-
ze składami dla brakow&lIia chmiela, wy- znaleziono w pot.Qkn martwe zwłoki 2()..)e- pra ie wyprzedził illuych p_ Rzewuski na fnle I zalecają Się treścl'l zaJ muJIłC'ł, OKI a
dawania pożyczek na zastaw chmielu, tniego wlościanina wsi Dobroń, Teofila "Odl\lisce" Jsn!, Reszkego, za którll o pa- szoną s~orą dozą humor,:/- co. ze w~lędów 
sprzedaży i t d. Lnllisza. rę dlugości, I,rzybyla "Emanoella" A. ks. pedagogicznych I!'od~em Jest ~'la~la. ~o-

Kradzisźe. Wczoraj, na Illacn około 11.0- Lnbeckiego, wypl'zell.zi\ szy w ostatniej nnmero~ane l'yClOki .przedst~lVlaJ ą , .r6zue 

Wl'adomos' CI' ogólne. ściola Podwyższenia św. KI'zyża, miody chwili .. Jo" J. hr. Orłowskiego. W biegu przedmioty l)ajz,!y~leJs~e, ~wlerzęta. I t. p. 
wyrobnik skradl jednej z lIrzekapek chn- pi'ltym, ostatnim, o uagrodę dodatkową a przy k~ńcu ksulzeczki mieszczą. ~I~, p~d 

Z kościoła ewanglellcklego. Onegdaj, IV stkę, warlJjocl I·S. 6, z k~(l~ą poc~ą.1 ncie- 250 rubli, z dystansem 2 wiorst, doblegla odllośneml .nomera~I naz\Vy .!lIemleC~le 
kościele ewauglellcklm przy Nowym Rynku, kat\. Spostr~eglllZY kradzlez strazUlk po- do me~y pierW$za "Bsjka" A. "lo Lubec- z tlemacz~u~em pol~kl~~. owyc,h ,l?1"Z~~mlo, 
wzięto się do nkończ6Jlia Pl'ac okolo usta· biegł za zlodziejem, kt61'y wpadł Ila d~ie- kiego, a za ni'l .. Fallfal·oll" A. hl'. Po- tÓw .. Jak~ Jedn~k. Istmeje zWIII~ek ~Ię!tzy 
wienia ołtarza, odznaczajllcego się piękną I dzlniee domu lit 28 przy nlicy Dzikiej i tockiego. Następne wyścigi odb~ll'l się w oweml rycll\~aml l te~ste~ 1l0~1&li al'.: Od: 
rzeźbII, roboty majstra tutejszego, p. Józe- chustkę przerzuci! pl"Zez II10t do ogl'odu, czwartek, dniII. 15 pażdzlel'llika r. b. gadnąć ~r,ndno. Zdaje ~% ~e. aU:r.,rqwI 
fa Wawrzyka. Oltarz zrobiony jest cal y poczem wybi,egł na ulicę i uciekal w kie- Przed kratki sądowe wkrótce wejdzie chod~iI~ J~qrnie o wydawe kSlązeczkl z .... 
z d,rzewa d/}bowego, po bokach w\)kolo runku poczty. ~a. znak. podlili,!' pl'ze~ ~tra- nowa s p r a w a (I rz e e i w II l> ag e n t o m .rycmkaml,. J9zyk .tekstu pols~lego po
mieJSCa, przezna.czollego na obraz 13oga- żnlka, przecbodUle za:~I'Zymah z104Z16Ja w e m i g racy i b r a 7.J I ij 8 k i ej. .Kn- zostawI!" m6có. do zyczenla, WI~.t~ t\~ 
Ojca, oraz poniżej, w zagłębieniach I na I pobliżu Pasażu Meyera I odllali w I'ęc~ 110- ryer warszawski" dllDp,si, że grono mie- ~ermalllzmówl zwrotów ~Ie,!ła~c,wy~, 
wypuldościacb, ulożone Sil tafelki marmu- Iicyant.a. Chnstkę ~abrano z ogrodu lad- szkańców powiatu wllr!lZawsklego l , grOje- Jak np. 'lkelner ~rzy~zedł.' Plep'!~dze za 
rowe ciemuo-zielone i różowe. Brak j6l!z.. dano poszkodowanfj. ckiagn, a pomi~dzy innymi: Zajllczkowski, o~lad, ~eral, d~lnrkl IJtlzikou:el a.mtego 

t lk } . któ k I \V' a Gó nYIURynku skradziono dwaJ'Świnlll'scy,oraz Sztempelewskl,' wspar- me 8/11U;SZ . (~mlast me ~,U/,m~~) j. tak 
eze y o poz oeeu, ' re pasecz am sy- c~oraJ, n. r , ,.' C'I przez l'odzl'UP , powr6o'III' do kra,;u. S'an, mocno biĆ I t. p. Autor me.wlaścl~le tak.-metrycznie owijać będ'l tafelki mal'murowe wlogclauc~ w!eprzka, wartoscl rs. 8: . ,I, . :1 
i wypnkloścl boczne. W tych dalach na- Onegdaj wleczol'ąl\l, \lrze~hodzll~eJ. ulicą w jakim się znal~li dawniej zamozni kmie- że używa zbyt ~~to w PI~!'wszę,j "O$,Oble 
stąpi całkowite wykończenie I ustawienie PlotrkojYsk'l p. D., nleletm rzezUDleszek cle, był godzien poirJowallia. 0.l!~z szkód czasoW'ui~ów. z!"lm •. ów osobistych, a sł~
ołtarza, oraz ambony, r6wnleź roboty p. wyciąguął z kieszeni portmonet,kę z ple- maLeryalnycll, emigraucl ponidll atraty bo. w.a. klallzleLz ll!emlec~a na koócq .. U9t~l-
Wawrzyka. Ijledzmi i uciekl. leśuiejsze, Sztempelewskiemu bQwiem zmarła ~I Je~nak lAI Wiele szkodz'l zadam u kSlą-

Naprawa ulic. W roku przyszłym w za oceanem żona, Szulcowi zas d woje dzie- żeczki. ., B. 
dlj1sz'ym cIągu prowadzone będll roboty 0- * GI4wnll ~aladą n o w e g o p r a w a o I ci. Wło§clanie obetnie wytaczają proces 
koło zabrnkowania I przebrukowanIa ulic m y ś II s t w t e będzie bezlVarunkowo 0- osobom, które Ich do wyjazdu namawlaly I TEATR I MUZYKA. . 
naszego miasta. Stosowoe plauy i koszto- elll'ona drobnych ptaków śpiewających za pomoc/) listów, Hwladectw i t. p. Na- = W niedzielę wZllowiono na scenia tea-
l'yay mRgistrat tutejszy przedstawił do za- Jlodlng wzoro państw zachodnio - eUI'OI,ej- zwiska .naganiaczy· zostaly ponane adwo- tru Victoria .Zemstę za mul' gralliczny" 
twlefl17.enia wladzom gubernIalnym. skicb. katowi, prowadzącemu sprawę· Fredry-ojca. Dzieło niezapomnianego ge-

Konkurencya. Dobre interesy, jllkle 1'0· * Ministe)'yum spra~ wewuętrz~ych wy- Petersburg. . nlalnego plsarza ujrzeliśmy, niestety, \V sza-
bił p F. SeUiu na trzech wprowadzonych dalI). rozporUłd.z~III~, ze~y, ws~elkle ' II II t e~ Ruskie towal"Zystwo te~hniczne projo- taoh mocno popl"zykrócauyoh, co natural-
przueli omolbusacn, ułatwhj/}cych komu· k I Ziemstw, IUlejskle, oraz sZllltalne, będą- kluje znlożenie w Petersborgu labore,to- nie musiało od.bi~ się , Bit. ogólllem doda
nikacyę pomiędzy Nowym Rynkiem a Pa- ce ?otąd pod zarządem tylko f~lczerów, ryum dla użytku osOb, pl'aguących "'l' _ tuiem wrażenin ze .dnki, zwł!\llzCZJL w n
I'adyzem, wywolały konknrencyę· Spólka powlerz~oe hyły odtąd wyłąezllle facho- p j. ó b o wać i o c e n i ć i ns t l" U me n y k.Lach początkowych. P. M. Tl"d.psZO był 
izraelitów z p. Jaknbowiczem na czele, wym fapnaceutom. f i z Y c z n e, szczególnie; za§ optyczne, J'ak .Papkinem Pl'awie nic nie pozostawiającym 
postanowila ~ścić Vi ruch aż sze§ć omui- np. okulllry, (lel'8(lektywy, obłektywy i t. p. do żl'czenia. Wel'wa komiczna nili opnsz-
busów. Pierwszy zaCzął kursować wilie· War8zawa. KOJlcy petel'sbUl'scy zamierzaj'l utworzyć czala go ani ua· chwilę, budzIlO wJbuchy 
dzielę· • W zeszlą soboŁę, "fi wal'szawskiem towa- k u p i e c II. II k as li e m e I' y t a lllą, wo- amiechn ua widown~ choć. niekiedy \>4padał 

Z lądu . Sędzia l rewirn m. Łodzi !ka- rzystwie dobr(lczynQości, odbyly się lIa\'fI' bec tego, .ie po śmierci kUI1CóW, rodziny artysta 'toebę w szarżę, a Vi scenl\l:h po
zal za dręczenie zwierząt Leizera Grill- dy pod pl'Z6wodnictwem pl·ezes.1, księci .1 ich znajdujll slf} ezęsto w bardzo l'rzykreliJ cząt,kowych gral za nerwowo, ćo ",ptywa-
bauma i ' Dawida Berkowicza po rs. 10 Lubomirskiego, IIsd urząl1zenieDj w y d 11.- położeuiu majątkowem. lo także lIieco na dl'kcn i wymowę, ohwi-
kary. 'Pierwszy z nich przywiózł do Lo- w a' n i a b e z p I a t n,y c" o b i 3, d ó W ze lam i niewyraŹDą. W każdym 1'A.zie "rolę 
dzi 10 ciellIt skrępowanych i poukładauych względn 1111 obecnll drotyznę, w dzielni- Papkina zaJiC8YĆ musimy do n&,jlepszych 
jedno na dl'lIgiem ua wozie, drugi zaś 36 cach zl\mieszkalych (lnez biedniejszą klll- ról IIrtysty. P. Dobrzal\~ki wcaLe l,opl'aWllle 

-Wiadomość-ta przejęla Ewelinę przera-, zle oną szatę, lY~y l""1ółte a kacye OKryte skonaleProwa~-::i swe interesy - I (Iiler#f&! zajmował' utrzymywaniem i'schuoKów i- a-
ieniem i żalem. Czula się jeszcze bardziej były już kwieciem. Mount Eden był swe berło po królewsku. dminl8trow~em tej~ł : 
SIlIlIOtnIJ na gwieele, gdyż I ciotka llarya,! naj(llękniejszy w tej po~~e ro1<n. Jack - K.ocbaoy kallitĄnie - l'Zekł Vel'Oon! - I możesz pl'zekładać tRk nudne z&,ję· 
nie doezekawszy się dnia, w którym mo- Vernon, młody marynarz o świeżej,ogorza- po chwili - przebacz mi jedną uwagę, ja- cie - zawołał Vernon prawie z obul'ze
glaby podzielić dostatek Eweliny, puenlo- lej cel'ze, siedział ouok kapitana, rozgl'lda- ką zrobię. Bardzo tu jest pięknie, przy- niem - naa pelne wzrhszelP' bujanie po 
sła się do wieczności p~zed sześcln miesili- j,c się z zachwytem po okolicy, nie mo- , znaję tq i zachwycam ~ię na równi z tobll. falach morskich i ~wiedzaaie obcych krain. 
cemi. gllc dość nacieszyć wzroku powabami Pojmuję tei, że po ostlltoich trzech lataoh Nie rozumiem cię, kapi~nie, jak IIIOtę,sZ żyć 

Potem nastąpił pogrzeb woja, zjazd ilra- natury, jakie go otaczaly. Wszystko od- uciążliwych po~r6ży, ~II zmiana życia i tu w olamotnienin, pojwięcaJlJC ,~naj
wników i czy Winie testamentu. Hu wiel- dychało życiem mlod!l11J, pełnem siły l na- spok~j, jest dla ciebie prawdziw'ł ~QskosZf, pięknlejsze lata dogląć\alliu czyicuś in re
kiemu swemn ździwienin uslyszała, że do- dzIel i można bylo, zap9mnieć, że śmierĆ i ja jednllk nie mógłbym tu długo wy trzy- sów. Nió znióslbym takiego tycia i do
Maje się jej nie jaki§ zapis, jak się spo- występki istnieją voza tym ]lięknym świa- ma~, brak byloby mi naszego czynnego ży· prowadziłoby mnie ouo chyba do szaleń-
dziewała, lecz ceły majlltek wnja, obszel'- tem. cia, pelnego ,wrażeń i nie mogę pojąć, jak stwa. 
ne posiadlości, z piętnllBtu tysiącami fun- - Slicznie tu jest - mówił mIody Ver-I mogleś je porzucić i r.akopać aię tn ua - Mnie za-i dobtze jest tn, jak w nie-
tów szterlingów rocznego dochodu. Zrazu non - z\l'iedziliśm,y dQsyć świata, u,ie- ,,"si, w tej ciszy. bie - rzekł . weHolo kapitan Filill r- wy-
bIedna dziewczyna nie mogla cles~yć się I prawdaż, kapitllnie Filipie, widzieliśmy I Jack Vernon byl dwudziestoletnim .tarC7.& mi towarzyst\j'o własnej j1l1oby i 
swym świetnym losem. Podczas gdy wszy- plękue krajobrazy Indyj I Ąustl'&li1, lecz · miodzie licem I z malem Iloświadózel\iem fajeczki , pokocbałem au &roun~ ;Edeu i 
Iley jej winszowali i zazdrościli, on& cznła nigdzie tak mi sil) niepodobało. Patl'z II życiolVem, nie zastanowiło go więc to, cieszę się: że przycf'J"niam się do o!l\§gnię,
aię przerażonll odpowiedzialnością, jaka tylko na te wzgórza na lewo, gdy wiatr że kapitan ociągał się nieCQ z odpo-' cia jaJ,;naJwię,kszytb kOli'yici z .. tel p,ię,knej 
spada na nill Z tak ogromnym majątkIem, powiewa trawami, zdaje się, że się jest wiedziII, wydaj§c się bardzo zajętym na· posiadł9ś~j. .,. ,o< i l 
my§Jała, czy potrafi rlulzić sobie sama. znów ua morzu. A jakie wspaniale pasto, ktlldaniem i zlIpa)aniem swej fajeczki. - Lecz cóż ma.~ w te!D zll intpl;e,Z, -
<My zaś później oswoiła się z nowem po- wiska. Naliczyłem już pr~szlo trzydzieści - Mój chłopcze - rzekł wl·eszcie.-N(.. .pytał "eroop, 'I '1, ,I 

łotenielD, jedDa myśl dodawała jej odwagI: krów na lącę. gdy nie byłem " bal'dzo przywi"anym do - KapItan drgnąL ,J '" 
pamięć przysięgi danej Willowi, że kto- - Nie jest to jeszcze ani polowa. Zna- slnżby mSI·ynarskiej. Zaci~oąłem sl~ do ..., Jaleii, ,mogę ,mleć iĄtel'as jako J:Zlłdc& 
'kolwiek. odziedziczy Mount-Eden, podzieli cznej czę§ci dochodów Jl(ount Eden'p. do-!niei , nie m&,jllc 1* lepszego do rqboty, a I .administra.tor, jeśli )1ie- zadow9)epl~ z 
się z drngim. Od tej pOI'y zaczęla uważać stal'cza pl'2:emysl mleczny i folwarczny. później zO,stalem, przyzwyczaiwszy się Jlo pomy~ln.vch skut~ów mojej pr,ll.l)y1( .TellŁam 
maj,tek ten nie za swoją wlasność, lecz NIe mógłbym ci dokładnie powiedzieć bez niej. Lecz nigdx nie byla ona mojem po- podwladQym ~ Rayue, ifok również I jej 
za wspólnll ich obojga. :2:yla więc dalej, zajrzenia 'do książek, ile sztuk bydla wy- wołaniem. prawlI ręką i aaufaum doradzCII, uiela.tl'!'o 
zajmując sIę czynnie interesaml, nie majlłc, aylamy rocznie na rynki loudyilskill. - A je'laak wszyscy uwailLli c4ę Z& przyszłoby jej :u.sl4Pić mnie kim innym. 
Iliestety, żadnej wieści o ukocbanym czło- - 'raka posiadłoli~ przynosić musi pię- najdzielaiejszego Dlarynal'za, prawdziwie od- 'rakisam mam ioteres w zarządzaniu Mouut 
wieku, zachowuj lic jednak nieiacbwian'ł kne dochody? daaego swemu zawodowi - rzeki Vel'nou. Eden 'u, jaki miłJ~ na o~r"cie, obq'l wy-
wiarę w jego powrót. - Około piętnastn tysięcy funtów sZter- - Star,lem się t y i)! o wYllełniać .umiell- pełniatl sumlen~ lIIrue obowilłi&ld. ot i 

ROZDZIAL X. 

- Nie zdaje mi aię - mówił k!lpitan 
Filip, wJci"gajlJc aię z przyjemuoŚcllł Ina 
PlWJBtym trawniku - żebyś mógł zna
Ide! w całej Auglii miejKowotić przyj e
mDfejaą od Monnt Eden'n. 

- Zupelale zgadzam się z toh'ł - od
powjedzlał Jack Vernon - zaclągaj,c 
pełn, piers14 orzeżwi~.ce powietrze wiej
AJe. 
Była to wlOlD&; drzewa przywdziały 

Ung6w rocznie. , nie swoje obowiązki, przyjl}wszy je raz na wn'y8t~0. , . ~ 
- I to I'fszystko należy dp jednej siebie i prawdopodobnie, gdyby, nie listy - Lecz ty . znałeś te ~I'ouy ą"wnillj 

dziewczynyl Co ' za nonsens- Qbul'zlIl się powołujące llIuie do kraju, do dziś ~ui& 110- jeszqe, kapit&ll1łi ' , 
Vernon. I zostałbym ua okręcie. Przyzoaj'l' jednak; -" Kto ci o tern P!l1J'ied~iał? 

Kapitan Filip uśmiechn,1 się. że nigdy nie gostowałem- w życiu mary- - l'o~naję to z twego 1"lelkiegp pp:y. 
- Źle się wyl'ażaaz o miss Rayne, Naj. narskiem. Co inn.ego ty, Jack'u, Pllcho- wiązalIla do ziemi tej i ludzi tu iyj'lC,fcb, 

przód, nie jest ooa już miodem dziewczę- dzlsz z roddny żeglarskiej, matka twoja ule zdobywa all} tego po klik II mlesi§c&cb 
ciem, jest już k~bietą, a przy tern bardzo mięszała ci pierl'f8le poiywieoie z morak, pobytu. . 
zacn, i rodn, oaob4. wod.., jesteś lł'i~<: w Iwoim żywiole na --.A ~i~c, pO.~Jem ci - I"zejtl "apitan 

- AcIi! atara panaa. mOI'zU, niewlltpię, te li'wleto, na nlem 11'0- wahaJłc Illl trochę - Iż b,lem tu kle4y~ 
- Tego ule moina powiedzie~ - od- bisz karyerę. Mam uadzleję "idzie!! cię dzlecklem J~ZG&ej w'odziłem aiQ VI Iłłoll-

parł kapitan, niecO oburzolly. Klap Ray- kiedJś moźnym wl&llclcialem kUku okrę- IlIill~e, lecz f-.kt tea u4ema w;ie1k.ieg~ ,na
ne 1Ik06czJla lat dwad.d~ścla 81edew, do- tów, podczas gdy ja, eaIe żlcie będę aię ~""' , zawcz~e opnieU ... te .t.I'OA,)' I-



]i 228 DZJENNlK ŁODZKI. 

TELEGRAMY GIEŁDOWE. 
~ czdnika ptuaiewicza.. & w cenaela I allej eFrankfar.cie ty .... bulhil ""jV.i. w ko· Wczoraj odbył Mię w DIIbJiuje pognali 
os a nlcn mial momenty bardzo szc~śliwe; laob techniczoych. ParneHa. W pogl'zebie uczestniczyła mu ni
w zn&nlł scenę dyktowania listu uleżało • * Jak mdy wychowywać nasze cór- cypałoo§ć Dublina, dA!egacye innych miast 
jednak wlać więcej charakterystyki epoki I ki? Na pytanie to pewien dziennik amery· irlandzkich, posłowie, deputacye, przedsta-
w ruebch, ,aelęclu, wzięciu 1 sposobie k&ń!kl daje nastopuj,,,, odpowiedi! "Dajcie wiciele rozmaitych stowarzyszeń Irlandz- Giełda War.~aweka. 
mówienia; zres~ nl&tylko tej scenia bra- im wykształcenię bardziej grllątowoe. nit kiell. Ol'uak pogrzebowy ciWII,ł prze& zap~& 
kowało --c:eeb owycli "dll8tateczllej lnie- wszechstronoe; naDacie je dobrze gotowa6, kilka mlł angielskicb. Za •• ~.I. kr61t1UrllI"WI 
rze. W chwllacb "'ybnclló", Raplusle"lcza prasowal. cerować po6aochy, pnyuyn6 gu- Blurłh, 12 pddzieroika. (Ag. p.). Zgro- na Berlin la 100 mr. . . . 
umało także ,panował p. Dobrzańakl nad liki. lIy6 'Ilkoie i bielizno; nanczeie je piec mlldzenie ogólne parafian zatwierdziło spra- na Lo •• yn &lo 1 Ł. . • . • 
swym ~łocem. co lIlekledy akod:.:i1o cbleb l wpójcie w nie usad~: ~e zdro va I wozdanle tegoroczne komitetn w spra-/II& P'"!yl &lo 100 tr.. . . 
prawidłclwdki dykcyi. Wogóle jednak 1;0- kuchcia jest .3jlep!l!em lekarstwem; nanczeie wie urz'ldzenia i utnvaleuia domowej cer- na Wleded .... 100 11.. • • 

47.35 
91>5 

38.~ 
82.20 

la óadana była 8tarannie I zadawalnia- je, t. dolar ma sto centów i te kto wydBje kwi prawosławnej w Biarritz. Pozostllło :ttWO • końcem glelly 
jlleo, J~slllClze jeano~ cbaraktel'ystyu twa- mniej oli zarabia, un tylko mo2e d_6 lobie 78,478 fr. kapitalu. z którego nalety wy-I Z. papiery ,"ałwtIiU 
ray 8Ńj8ty wiele pozostawiliła dCl tycze- ' rad~ w tycin. Mówcie im, łe skrollllła wel- płacić przed iębiercy 75,324 fr. Z ze- Listy Iik,!idaeyjno Kr. p.ol. . 
nla. maska była dol»'&, ale tecbnicanie wy- Diana snkienka pi~kniejs ... jest daleko ou je· wnątl'z cerkiew jest 11I'awle gotowa; pozo. RIl!\~lo.~ka JclIodnia • 
konana jakby dła krótkowidzów, lub nie- d\faboej. ~rawionej a potyCZ&DO pieui,lhe, staje oiioowienie wnętrza. Postanowiono Li"y:.1: li:w&ry1' 188~ . 
n!y",ajllcyeh szkieł teatralnych. P. Wę- a r'IImiana. tchu,"a zdrowiem dziewczyna dopełnić po§więcenia w roku przyszłym . " '" '" V· 
grJyll był ealklelIl dbbrym regent&m Mil- wi~cej warta od picćdtie i')Cin anemicznycb Potrzeba funduszu na Ik-oliOstas I coroczne Liny ust. m. W&rBL Ser. r. 
elklem, Scenę z Papkłnem odegral nider piokności. Nanacie je nosić mocue obuwie. utrzymanie służby duchownej. W Peters- L' t "t " ." . V. 
udatnie, al w całej roli utl'lymal sI, w cha- robi6 sprawunki oglodnie; wpajajcie w nie za· burgu przyj muje ofiary członek komitetu. la y las . ID. Łod.1 SerYIII 
l'akłerze postaci przedstaWIonej. Dobra sadę. ł. ciuny gorset pollje tylko dzielo bo- Michał Wołkońskl. (Gagal'lnlkaja Nabe-: III 
cbaraJttet'ystyka. pOIJra",n" dykcya. mlmi- skle. U~r.io je .pracowito'"i, y,aradności. nlecb retuaja. 24). 81 Id B I ń 

97.75 

101.-
100.40 

97.75 
lti.25 
".25 

Ił 0.90 
100.30 
102.-
1OÓ.25 

' ka I swoboda ruchów, przedstawily nam. zroznmiej,. te wyrobnik w blnzio i słU4C&" Llodyn, 12 października. (Ag, p.). Wczo- e a er laka. 
jak ·i wykonali le 1I'0glile całej roll. artratę fnrtnszkn .aslngaj, hardziej na s.acnnel, od raj odbył się w Dublinie pogrzeb zwłok Jlanlr.noly ruskie.&raZ . . 
vi nowe'm ~wi'eLle, po1:walajlłcem podejrze- pivknle 1)O~trojooycb .~Ionowy~b lalek ~ zlo- !'arnell'a ~obec delegató~ rady miejskiej ., .. 11a dostaw. 
wać w panu W. Dlemałe w tym klerll.oku tycb rułodzloóców. Jedh środki po"wnlaJ' na I deputaCYJ z Innycb ml&st Il"Iandzklch. Dyakouto pryw.lne .... 
uz~olrlieuie. .P. Sosnowski (Waclaw) był to, ULozci, je pn)llem muzyki , mnlarst .... śpie- wobec reprezentantów zwi.zk6w punelh-
pdprawnym,' ale zasztywnlm. P. Gloger wo, le"" miejcie zawsze na ~l\!lUlze. to to tyl- stowskicb I olbrzymiej ciżby ludu. któl'y 
(Dyndaiski) robił co do niego naleź~ło. ).:0 przedmioty dodatkowe. Niech córki "asze Pl'zybył ze wszystkicll prolyillcyj Irl,ndyi. 

Pani Trapszo z zupelnem pO'fodzeniem ~iedz,. te ,drowiej daleko chodzić na spncer. Pochód pogrzebowy rozwinlłl się na kilka 
odegrała PodstolInę a p-Da BelUna ladnie nitli jetdzi6; niech garyz, f.lszy"ym bl.skiem mil angielskich. 
deklamowała wierne. wygl4dala sympa- I w wyborze mal10llka nie sZllkaj, majqtkll. 
tycznie i ' 'II' ~enacb z Papkinem zdobywa- nazwiska i znaczenia. lecz cbarakteru jedynio. 
ła się 'Da trocbę wdzięku i Oluw'yi uie- Gdy wpoicie" nie te zasady. wó"czas mo1.e
""lunej, zalllało to jednak jeszcze fio cał- eie być o nie spokojni". 

Ostatnie wiadomości uandlowe. 
W.ru .... , 12 paździ.rnika. Wek.J. król. term. u&: 

kiem poprawnego oamarzanla 'l6l podo
bnycb. Moź8 przy I)racy osilnej od .. się to 
z czasem artysLce. o ile rodzaj jej uzdol
niellia będzie ku temu podatrry. Reszt& 
była na ~wojel,ll miejscu. Przedst&wieuie 
zakończył nadprogramowy mazur w cztery 
paQ', . dzlarsŁo IIoprowa6zony Ilrzea' p. Za-
qO,rsklego. II. 

, * * '" Carmen Siłv&- , ~an I<\ro.lI"l. królo
wej , rnmuó.lt" j popuwla się .We. jak duno
az" a , falJauzy. Bóle 11' ,Iowie l' o wieJe 
'mni9j pt4ąwne i znacznie n.~e. nadto 
pĄzlakuj~ królowfl sen. pneo co. wraca do 
~iŁ 

* .. * JublIQuIZ JW. AnIola Ko.anlklego, 
inaczej Comenin.em s!J8nego. lilolof. i slyn. 
pego ' Dłłt EuroPO eai, w XVU wiekn reforma
,tora szkól.. prs~dewszyatkiem apOlobu nau
eania jozyków. ma byó n_uer • nroczy~cie ob
chodzony w l/l~reQ 18~2 rokn, jako " tnach
.etn'l rocznico jego arod~ill . 

* *. Nl jnowszym wynalazkłem 'T dzieuzi
nie elektrotechnIki je,t tramwaj Edilona. po
ruszany elektrycznośoi... biegn,c, wzdlui •• yn. 
Sceptycy Iwierdz,. ił wynalazek wiel~ego me
cb~nika s 1\Ienloo Parku nie m6głby być za
a'toeoll"any " wiokazych miaotacb. guzie lada 
przes~oda przery"alaby .komunikacyc. EdisoIL 
jedna~ obstaje przy al"oj~1IL i utrzymuje, it 
ulebawellL tramwaj .1'ój zll ... dom miej.kim 
prtedatalli. 1'rl8a spe,oyalna Anglii i Stanów 
Zjedooczonl"h zajmuje ,;~ tYllo tem DOwem 
zaatoso.wamem eJektrY'lDuści. Tr_lI1l'aj Edi
aona jeal podobno tylko. udoskonaleniem tram
wajn Schuberta. który na wystawie elekt,y-

bym mó«ł by! 81~ przrwfiiZir.-Nie mam 
też tu ładnycb przyjaciół. ani żadnych, 
wsp.omnleń. 
. - Ja jednak, kapitanie. podejrzy wam cię 

o Jaklłś tajemnicę. którlł 8t&ruz się ukryć. 
dOlJl.yślam się, że to Ijaka~ 8e1'cowa sprawa 
i mam nadzieję. że wkrótce pomy§lule si~ 
rOjElltrzygnie i będziemy święcić twe gody 
weselne w Mount Eden·ie. 

K:lpitan Filip zarumienił się mocno. 
• Pomimo, że dosłułył sil} .topnia kapita
na w marynarce, nie miał więcej nad trzy
dzieści pięć lat. Słusznego wnostu I sil· 
nej budowy, z ogorzal, cerll I eiemnym 
QujDym zarostem. był wspaniałym typem 
}lrzy8tojnego anglika. N08 miał wpraw
dzie trocll~ , ... w,rdatuy. a usta .kryte 
pod b1łjny.m w~ IBeI szlachetne czOło. 
głębokie szare oczy I pięklla post .. "a, bo
dziły dlań sympatyq. 
• - Może przejdziemy się ku stajniom 
rzeki kapitall. wstajlłc. aby zmienić przed
miot I'OllllOwy 1 przerw .. d uwari V'eI1l0n1a. 
kt6re nie podobały mu aie widocznie-mu
szę rozm6wić się z furm\YIe)D co do osta
tniego rachunkn zbożowego. Mnóstwo cza
/In ubiera mi pilnowanie. aby mnie ci In
dzie nie oazukiwali. SzczerólDe bo"lem 
mlj,., moralue pojęcia. Są przedmioty. któ
l'ych Plzyw\,urteDie I19bill Die uwaia,ią 
wcale p. grJ~I!, ehollb'ś Ic.h nlewiem jak 
chciał przekonywać. łe źle 1'obllł, innych 
zaś nie DaruuyllbI ~ 41h~ leli iyeie O!II 
tego zaJdało 

- Czy mi8ll n.yue tn:yma wiele koni?
.pytał VerDon., 

- Około CltenlJl ti, razem z fol war
eZDymi'jjO łaby leli mleć mniej, leCI ma 
wieliie QQie .. r6-"no dla lud%ło jak 
I zwler t. n e rllee ich ,neeiątat roMtt. 
J6It pt batho staoowcq w swyeb 
p9stanowienlacll, sprzeciwiać Ilę jej nie 
motna, gdy awata. że ma I"&cJlJ. Chce 
ml~ IW4 wl&lllł wo~ 

- I lI)I8woe utywa Jej tylko dla za-

T E L E G R A M y, 
Berlin, 9 października: DziaifJ łil:y . Rp.ichs

anzeiger" donosi, że w walce. t owllrzy
sZlłce~ rozbiciu wyprllwy Zelew kiego. zgi
nęło ~b stronie niemieckiej 260 ludzi, po 
stronie przeciwuej 700. 

Paryż, 11 października. Ulewy i powódź 
nawiedziła miast& Nimes. AJais i okolice. 
Rodan wzbiera. 

Waszyngton. II października. Na osta
tniej radzie gabilletowej omawiauo IU'ojekt 
obniżenia lub zniesieula w St&nach Zje
dnoczonycb cIa od cukl·u. dowożonego 
z Niemiec. a wzamian za to Niemcy mają 
znie§Ć cło od transportów amerykańskiclI 
z pszenicą. mąką I konserwami mięsDemi. 
Powyższe zmiany celoe w danym razie 
wejdą w życie od 1 stycznia. 

BerIiII (~ d.) ł7.oo kup.; JAI.t1YII (3 m .) - - -; 
Par1l (l~ d.) - - - - -; Wlede6 (8 d.) 9.52'1. 
kup.; ł'/, li.ty IiklTid&cyjne Kr61. Pol.kiego dnh 
97.76 iłd. 91.ł5 kup.; t&kiei lUalo 97.50 it<\.; 6'/. 
rll8k~ po~ye~ka ..... hodnia U-ej .mi.yi 101.50 ąd .• 
lJI-eJ Imllyl - - - -; 6·' . 1)O&ycua w,,,u,,ua. 
ua • 1887 rokn - - - - ; 5-/_ IIn1 zaol.aw •• 
ziem8ki. I..,j I8l)'llit. A B 101.00 i"I.. III-ej se
ryi lit. A B 1OO.W i,d.; 5'/, Ii.ty ... taWll8 miaata 
Warll.w1 I-ej t ery! - - - -. ll-ej .er1i - -
- - -. III.e,! aery~ - - - -. IV-ej lary! - -
- - - , V'OJ -11 - - - -, !l1.kou,O: Iler-
liu ''1" r .... "I,11 3', Par1. S,/" Wied<t6 ł'fot Pe
terabnrg 5-',.. W"rto.6 knpODII s llOtąceniem 6-,.: 
lidy X",uł&wue ziemskift 146.1, ""fIIS. 1 ł U ;14.5, 
Ło.l.i 212 .ł. liat1 likwidacyj.e 138 3. pOiycsi<a pr ... 
lUiowa 1117 .• , U 38 S. 

lIo.ely I baakllty: 
Karki niemieckie . . 
A1Istry.ckie baukaol1 . 
Fn.nkl .• .. .. 
KUl,ony celne 

Not urs,/l 

~r/. 
37'1. 

152 

N'ot. nielIr. 

Wiedeń. II paździel"llika . Zjazd inżynie· ... "'-"""'_"""'_ ....... "'-""""""="""""""""="""""""""""""'" 
rów i arcbitektów o§wiadczył się za utrzy- DZIENNA STATYSTVKA LUDNOŚCI. maniem państwowych egzaminów; po od-
rzuceniu wniosku o wprowadzenie tytułu lIaUeblwa uw.rte w dniu 12 października: 
doktorskiego postanowiono domagać się u W parani katolickieJ. 7: Jan Wtlnaeh z Matyldt 

d d i t t I . ż . .,. Alajer. Edward Elsu.r • llarY&DDł 8&01'-. JIJaet 
rzą U zaprowa zen a y U u: "ID yDlera I Zaidell P,nlin~ Kindorm,,,, J6zef Kar6Iak-. Flan
,.,jll·chltekta" i zrównania politechnik z u- eiuką Rndziliskt, Jan Wazer z HlryallDą S .. ill, 
niwersytetami, Jan Łazarek • Mary.oną Lem&6skt, Piotr K,y • 

Petersbur g, II października. (Ag. półn.), J6.efą Dow~ok ... 
Wczoraj otwarto tu pierwsze kursy ż ń- Z.arli w dniu 12 patdziurnika: 
ki ,. dl N k t .. Katonoy: Ihieei do lat l5-tu zmarło 3 w t.J 

8 e uan owe. a ursy e przYJmuJą u- liczbie cbł.Jo6w 1. dzi ...... t 2. dONllheh 3. 
czennlce, które akOliczyły gimnazya żeli- Vf tej ii •• bi. m~i""y .. u a. kobi.t - a mianoorici. : 
skle i lostytnLy. Alojzy Giuzahr, lat 119. J6zef Karol Jasiński. lat 78, 

Kopenhalla, 12 października. (Ag. pólD.). J6zef Zajdel. lat &1. 
We tirodę, w okolicy Fredensborga od~- . Ew:ugelloy: Dzieei do Iat 154u cmarli> 5, w tej 
dZle się polowanie dworskie. KI'ól grecki liczb,.e .chł~pe6w. 2. dZle"cząt 3, dor~słych .. 2. 
. k 'ól' d . ł . . w tej lk.zble JDtzezylll - kobiet 2, a ml"'OWI .. e: 
I I eWlcz U ZI& U wpolowaUlu lIIe wezmą. Wilbelm1na z Stenderów Fiealer lat 56 H.nryeta 

Londyn. II pażdzierui ka . . (Agen. pó!.)._ Kllbnów Schober, lat 83. ' , 

dawRJiilania swych- fantazyj :-' \Vydaj6iDi~ biecy niśjestwohiJ:-a sama "$waraby 
lię to t&k dziwIlem. żeby kobieta mlĄla wszelkich przyjemności, jakich może do
taki ogromny majątek dla siebie tylko. starczać majątek. Dziwna. rzecz, że dotąd 
Jakże ona doszła do tycll bogactw? nikt jej nie zdobył. Jakżeby blogo byłob] 

- Bardzo zwyczajnym sposobem, odzie· posiąść jej rlłczkę-zauważyl Vernon. wzno-
dziczyła je po wuju. SlllC oczy w .niebo. 

- Lecz czyż nie bylo innego spadko- Kapitan Filip zwrócił si~ dość ostro do 
blercy. żadnego blizkiego krewnego? swego mlodego towarzysza. 

- Nie sIyszałem o żadnym. a przynaj. - No, może8Z być pewnym. że nie muz 
mniej o nikim, którego nieboszczyk mI'. żadnej szan8y powodz~nia w tej sprawie, 
Caryll u~ałby za godnego spadkobiercę. nie psuj sobie krwi nll11róillo. Jeżeli miss 
Był on bogatym przemysłowcem. a ona Rayne zdecyduje lę kledfkolwlek i.ć u 
córkIł jego Si08tl·Y. Została wladczynią mlłż. to upene zecbce połączyć sw6j ma
Moant Eden'n, zanim doszła do pełnole- jlltek z Jakim arystokratycznym tytułem, 
tnośc!. Lecz jak na ttraz, poili ubiła Mount Eden 

- Lecz dlaczego nie wyszla za mąż? i ten jej wyst&rcza. 
- Nie wiem ~ odparł kapitan lako- - C~y Slima mieszka? 

ulczni~. - Zupelnie sama; prócz służby. rue ma 
- Czy uie jest czasem zaręczoną? przy sobie nikogo. dlatego też nie przyj-
- Zdaje się. że ni~, nie wiem zresztą- muje gości, z wyjlłtki6m kilku d.am z Sił-

brzmiała odllowiedź. siedzllVa.. o które niewiele dba. Ma tylko 
- '1'0 dziwne. Sądzilbym. że nie może jeclnę serdeczną przyjaclółk~. małlł miss 

opęazll! się od konkur~ntów, z takIm ma- Featbel'stoue. 
jątkiem . Czy jest ladna? - Kt6ż jest miss Featherst.olle? 

- Nie uważalby§ ją za taką. Jack' u, - Jedynll eórka Andrzeja Fearther-
- Achl ale z plętDastoma tysiącami do- stolle, ballklera. który mieszka sl.fd o mUę. 

chodll roczDle. nważalbym jll za piękność. Mi8s Anna ma dopiero 8ledemnaści. 1&& I 
choćby byla tak urodziwa. jak te czame jest ulubienicą miss Eweliny od lat dzle
córy Afl'yki. które przycllodzily sprzeda-, sięciu. Kochają. się niezmiernie i nie mogą 
WIĆ uł\m ostrygi i żółwie Jaja na Złotem tyć bez siebie. Miss Anna włęcej dni spę
Wybrzeill. Leu· na sel'Yo, kallitanie. jak dza tu. niż u siebie. Lecz obecnie bawj 
ona wygląda? z rodzicami we Włoszecb. gdzie spędzali 

- Jes$ słuszuego wzrosta i ma piękną zimę, a ta rozłąka z przyjaciółk'ł jest bar· 
.figuę. przytem jest bardzo dobrze ułoto dzo przyki" dła miSI Rayne. Lecz, na Jo 
na i mila w obej~ciu, lecz tl'ocll~ zapo- wiszal oto i ona nl\dchodzi. 
wałna, jak na t&k młodą kobietę. SIJd%ę. Vel'non z radog~i, uslyszał te wyruy i 
*e pn:ejmnje sił} zanadto 8wemi intel'esami uj l'zal w dali wysoką i zgrabulł post&ć ko
i odCZllwa zbyt głęboko ocitlowiedzialuość, biecą, z • pękiem pierwiosnków w rękach, 
jak4 Da ni, wkl.da jej olbrzymi majątek. zbliżaiąC4 8i~ ku nim. Była jeszcze w do~ 

- NlłJilepiej bIłoby dla IIIej. aby poszła znaczuej odlegloAci. mógł ",14)0 pnJjI'le6 
za 1IIIł*-zawołał Vernou, k161'y, jak wielu 8ię jej. nie popełuiltitc nleAT_oKi i 
młodycb ludzi, uważał małillll~two dla ko- pierwsze lu&ienie odnJlMlł Lat korzyałue, 
blet za JUijl'ewnieju'ł przystań wśród Ido· te nie Ilojmował. jak upitan m6g1 18Ów14 
votów życiowych-mężowi oddalaby stel' t&k cIałoduo o jej wdziękach. EweHna RaI
swoich interesów, do któr,. IItIY. ko- at ..... jft ..... 111... .... ,_ 

212.50 212,90 
211.25 211.25 
3'/,'1, 3'I,'J, 

LISTA PRZYJEZDNYCH. 
8ru • . Htlel. Hr. Delianow • Peterabuga, r. r. 

t. ~JlDehtLQ • War .. awy, r. t. Iaei.nlr.ow i Ar •• w. 
-. IIoatwy. A. Ranch, S. Aj".berg. Kalkader i 
Silberberg _ Waru&'!J. Gront!jea.n. Ve"iera H 
HoJf.r • Berlin&, H. lischer. z D.resna, GI1IiCb· ... it· 
1 OIhendorfu. H. Tit ....... RylP. 

Hol.1 Vlalarla. Prozlr.nrHll!c.,..ki z ClnnWnilr.a 
Za,!&dski i Cel~ • Cuo.... StibiRski • War: 
lIa.,.. 

H,tel P.I.kl. A. Kantot i J. P. ZaleńBki z lVar
... a....,.. K. Km. so Zd.-WoIl, .Jmgeata lO Aiekaan-
ftowa . • 

ROZKŁAD JAZDY f!OCIĄGÓW 

do ŁoIlIl I GODZINY i JlINUTY 
prlya~ldl,: iFf 81 401101 151 i l 301 81~01tO ISO 

..:h!:' I lwi 7t ł5/ 1 /2015/55j t /SO 
prsychod·t 

do Kol ..... k li 10 846 230 70~ ł&4. 
.. Skiomil,ie • 820 ł 16 8U 
.. W ..... a'!'l 102. 12~ 102. 
n Aleuand.r01f. J 35 S6:i 
" Piotrkowa. li 52 t Ol 1030 12 łl 
" Grudoy '.i 25 9 1~ ue 
,. Bol1unrea 2 t5 9t7 UD 
u Tomuzo,,& . 1015 HO 
"BsiIIa 2 Ol 418 
"lwlAp'. } I ..... 8-

, 
958 

"Dtbrowy D •• • 8U l 02 
.. p_.buga. 10 3S 
" HOIkwy 10 53 ł 03 
1t WiHni ... U2 752 '1I6 
" Krakowa. 5 ~7 752 
" Wrod .. wa ut 10 16 
n Berlina ~~ 6 13 626 5 S6 

UWAGA. Cyfry omie..... grnb.lym drukiem 
wyraS ... CIa! od godsiny 6-el ... iecsorem do io
cbiny &-ej f&llO. 

w otltil zręczn .. JeJ postać czyniła Ją zna
cznie lIlłodszą. Ubrana była nath wyczaj 
8kromnie. w szar'ł wełnianł} sukui ę zwy
czajnego kroju_ Dniy słomiany k apełusz 
z cZaJ1llł W~ik'ł I długie zamszoll' e tęka
wicakl, dopełniały ten powatny strój. Lecz 
Vernon'a zacIIwyeala głównie lU&ła Chiw
ka, nginaitca się 'pod obfitości, 11'10 SÓW 
kasztanowatych, które świadczyłyodo. 
brem zdrowiu właśoicielki; dalej osta. z 
wyrazem słodyczy I st&nowczości zarazem. 
piętne ciemne oczy. o ftblglch rzęsMll J 
wejrzeniu nl6lml8l'r-onej gltbi i &ęIkn ty; 
zdawało mo sfę, że nigdy ule widzia~ Je
szcze tak pięknej kobiety. Nie wiele icla 
znal dotąd, a rÓŻlle Fauy, Molly, Doiły, 
które zdal'z .. ło się mu spotykać w dokach 
i miastaclI portowych, dalekie były .. 
szlachetnego typu niewieściego, jaki mial 
przed oczamI. Hówllle w pnenoml. padł 
jej do 8tóp w tej clIwilI i nigdy. przez ca
łe swe tycie, pełne_ najrozmaltszIcla przy
gód. nie zapomuiał aroczego ~awiska. ja
kiem wyd .. !a się IIIG wład8tylri Moun t.
Ed8łl'I\. 

ROZDZIAŁ XL 

- Dliet\ dobry. kapit&nie FilIpie-rzekla 
miss Rayne z dmiechem I Ikloieniem «l\)
wy. leca bez podania ręki; nie dopuszcl&
ła bowiem żadnej poufałości " 8toankaeb 
Z8 8wym administratorem. jakkolwiek byti 
z sohłł " doskonałej harmonii. I cboć mo
że nieru mieli oebotę do serdeczniejnero 
zbliżenia alę do siebie, olla nie zapomlaala 
nigdy, te jest wladCll)'DiIł Moant-Eaen'a, 
a on, ta jest jej pwwładnym. 

- DaleA dobry, mili Rayne, BWII n· 
daiej~, ta cnje Ilę pani zupełnie debMJe-
04ne1d kapitan-pozwoli pani przedatawll! 
lIbie 1MCo młDdello tray ....... f&P! er-
&on. k&6ry p~łIIMł IpęY6 ..... -
ka dni ~ych ferIj; pokul\it ma włda1e 
pl~1tpItI tych IL:OQ f j_ ulemi adn'l-

1(' .,. (D: Co tL). 



Teatr Łódzki,. 
~ICTORIA. 

We Czwartek, l~")paździerl/ij(a r. b. 

MiłoŚĆ 
I 

wszy~tko może 
, (CorneliUJ v .... ) 

:KiJmedya " ~ alCt.th SclWtb.n&. 
o S o B , 

EID8!/. I_pold,. ksiaze 
na Ealkenburgul . p. Dobru1iBki 
Ksi.że Kurt SehOnin-

gen XI.u8th.1 p. SOSno ..... ki 
Baronow. Henryka 

'Feldllejm p-ni B6twka 
Hrabi. Pennrald, rad-

ta gabineta . p. Wirtk1er 
Panliua jego eOrka ),-na Wyrwie. 
Arnold Hackera ' p Trap"o 
COTnelliu V08S, malan"p. Morozowies 
EngeJbetf; sełntlY. 

hrabiego 
Antosia) pou· 

barOD&Wej 
~lnZąeJ 
Strwe .. blp.. Br-

Besta p. WI.loeki 
Rzecz dzieje "j~ w Drll21!ie. 

. Dr. W. laski 
s łlOW ICZA 

puyjmlije z oII.rebutl uleci (i do ''''.~
pi.D1a o.~y krowi.uk,.> oodzlenlll od 8-
12 rano 1 od a-fi po pol. N0i~ek.l 
dtJIII~n1eW1 ...... ~. -lu 

'DZIENNIK ŁÓDZKI: 

-z E 

Podajemy nlmCJszem dó wiadomości naszych Szallównych 
naszym składzie detalicznym 

P iotrkowska Nr. 249 (6), 
prz Zllaczoną zostala do sprzedaży pill'tya 314 bielonyoh 

płócien z obniżeniem ceny o 

dwadzieścia" p roceńf ' 
od cen w naszym drukowanym oolmiku oznaczonych. Obniżenie ceny łllIstąpiłQ 
t)Llko {l. tego powodu, ponieważ te gatunki płócien nie będą nl\dal wyrabiane. 
Ofiarując wprost ten towar naszym Szanownym odbiorcom pra/."niemy, aby ko-' 
rzy~ci przy zakupnie tegoż towaru wynikające dostały się bezpośrednio kupują
cym naszym. 

Za trwałoM przeznaczonych do wyprzedaży płócien, gwarantnjemy 
ą&mo jak i za imle nasze wyroby. 

AKCYJNE TOWARZYSTWO 

WYROBÓW ŻYRARDOWSKIGij 
Riellego i Dittricha. 

• 
Główny skład w Łodzi. i , 

2007-3 

OB'.&flB.rElfri II -
lIo yKasy ]!l r o łł,ll n.e p a 7 o .p

PlIl\ro BIIlIlI.qeeTBIiI 18!)1 ". 
~Bra6p1l, lI6 NI., .IIeTJlQlOaeKiii 
OKPY.W CYĄ" no rpalijAaneKOlly 
(}r~"'eBiJl) n /llI-AYlOlI\ell" (IlOę'l'a
B': TOII.lIpeAc1lAlIl'lWl C.B.CpZIIA
/UIllaii, ';llleuw CYAa lL Cb_ XD.Ie· 
BBII,lIiA II X. e. !tollOSO-IOB1. npH 

I 110M. CellpeTap8 rO.ł8BBHCKOM1o, BW
clIymaBlo m. O'NIpY IlJl'li ~:t
Bill ,u.~ellie 'l;0fł'0B~", ~ollon: 
,,.KaplIlo R 11,llB(1)~ Jol .III: ?03611. 
6.11JOII",1 ąlll> 06loBBJI~ 1I0.(3I1B
pKlU'O TOp'rO,lAa Aleo)l.&JIf!i ~l1ąJl' 
~arb ~e~RTęllL~", onp8Ąt· 
.l.lllI'L: l~ O!i'''!lB~T'I , MeB ... e.:r~ lIa
l\aJlOJJeJlaro ci. 1l:rlle~BjBIJ)-.Baqal(a 
"eeoe;WJlT~~LBPjTB"," \~ /t QeIl'l:'1-
6pJl 19~1 r" \21 O~~TllT" I .. IIY· 
~\lCTBO Bec;oc'\'OIITęuwp,;Q, rAt 6Y 
o.so ~e BaJ;qJl;HlI00L, '1-) ,~YAAe,ll 
KOMll,IjIl1Ipell" oasHI\,uPI 'l,a.eBa J)y
~ ~. H. l{p.1lo1!0 ll.9P ( iH' ~paT9-
PQII,'L IIpllcHlUa~o ~oB~peBuar A. 
Mauxolllllla,tO fi) Bec\M!T0&T~aa
ro Meap.e.lu iia~aUOBCK!l'P )IIlĄJI~}l
Yf1iL .tIl·'I'01l}' jl8Aepzaalloll1! Ba p' 

w8oQlloll "OllroBOIi. TlIJpLK'Il II 5) 
ptll\euie oliy(lul<oBl\~ Blo . iYlf?;l\uP

eUBQ»" Ił PR.J,ut. J10)\~BoHoe ąa 
H8AJUllKall\lULH O.lllU<lII.;IllI. ,I , 

C';; nOAlIHJlRYJCIo ,1tpoo. .; ~ 
IYyPUOP", oplleR»<BH1I oODtpeoHYII 

A. M h 10ucuiii. 

BH.30B'J. KPE,&HTOPOB'.&\ . 
BCJltACTBie peSOllJOl\iK r. C biB 

KOlIlIUcapR oeCOCTOllTe;JLHOCTH .110-Dr. Brnnislaw Bandelsman ,*IIBCkaro TOptOBiIl M ",liR lIa-
i(aJlOBCKaro la OCHOBauill 476 II przeprowr.d.tił .i~ ba 11li~ PiotrkowBk. 'l' • 

.N. 9'~ . <KdJi. enkie{llia p. lfLerna). Vnyj' Dr l W Micewicz CJI~~ OT. opr:~ReA'!' eiN pllua-
mujo róll godz. 7'{ -10 rano i od ~-6 .' ! • .... .' :maJÓlrl:'a ' ool "~).lIT11P'!. celi' Beci\. 
po pol. z c~or.ba.1 ielłdka I klulk. Oglo.~etłłe. Róg ulicy Plotrkpw8ltier, 1 ZI~OllIJI .10m CTOH'l'eUBocTR BBRne l'lri.qUO Uli 

_______ -'\L--..:l.::ł~;=.--"'30'-'-1 _ •• S, Wiw.m~. . •. qpes" nOB'IIpIIOB:Y:X" ę 'Ó'lrTs6pli ce-

NAUCZYCIEL Droga Zelazna ~eJ~I(~ od ul Zlt.L<młJ, 2 Plf/;r~. , ro ' ro;J.a In. 10 ąan6B,,"yrpa I B'L san. r , " " PnYJml\Je • ehąrobaDU UJ,,, ~o.a 1 gar- 3a"łAaJliJł DO pas60pł' ,JotlI" ropo-

M k· · ś ' F a b r y c z n o -Ł o d z k a dla do godslny II, Pt, i>OI1JdD1U I<l ~~ d{~aro li dno~O'1'Ba ~3.illll·r8lE'L 

llZJ II l Dl~Wll ,, 2!l2r121 SXBRLH °YA- lIeTpollollcl!aro OKpyE. 
mmeJ8zem podaje do powszechnej wiadomości, że z dniem 20 N' " . d. ' 'z tr Baro) AllB ' IIpeA<l-TliBAeBiJl CYAL'II 

.U d) b d • d d lWeJ •• e,!, "."lar lll1am, l L o zyma.. KOM",.caplO (lUlleKa IIp<!KeOOYX'L 
. • pa"",zierrrik:a (listopa a r . . wprowa zoną zostaje na ro ze lam l1a .e.o~ .imowy tran"", .. 11".- e~UKOB" q OJIO 'h " 11 b profe or Fllharmolllczne- . . . • . . . laRZ)' d anl.klcb, Il.jno" •• yeb fa- DN" II VL BTpoo uOll e 

• .,' 1\1' bezpośredllla komumkacya pomIędzy ŁodZlą I Wledmem. ionów • łMlly "'elp I Bel neke .tnpoTJlBt,l .tOllÓ, OKOnltO lI1l HX" IIt-
go Towarzystwa, uczen lll. 2030- -3 War ..... y, ". ___ 110 polec.m S .. no- oilO .1.0.1.110 (SIoITL uaso'aqeao. 

Rubinsztajna , wnym PanlQm. , r . .1I0As 18911'. 0a:a~pli l ~~) AIIK 
udziela lekcyj muzyki i śpie· Ueksaud~a ~olelne. .V A. ·Makh,ollcKlii. 

wn ~raz l teoryi muzytodki i ~a,(- M aj' ą t e k Z II e ID s kil' . n~ca Przej ud, ~~fe;,w:::-a'::~I:~n er· Na skUt'ek' ezolocyl Sfldziego'X:ó-
monit naJ nowszą me ą '111- k1 ... tOw. 2035-3-1.· . misarza masy"upadłci§Cl kupca·" ni. 
serwatol'yum St. - PeterslJUr- Łodzi Mendla Pacauowsk1ego ' i w 
skiego i Warsta.wskiego. ' K"ARTOFlE mygl art. 476 i nast. kod. handl. 

.Adres: Ewangelicka ul. dom d. obr~e ::ago6"odarowa'lly z~,,:iad~1oi& się ws~ystkich , wie('zy-
W N 1_ ' , ' Cieli tejże uJlkdło§CI, aby się sta-

·~o elł1nera, plerwae~ pletro • est do SPRZEDANIA -m- bar~zo Ilobre'o sprz d&p,la, zgła- wili bą.dź osóbjgcie, bl}dź l1i'ze\& 
od frontu . 19.,6-25-] -.tA sza~ się do kutorll Jf, ~.JjelVski, swych pemomocni~W' 8 '(20) »a2-

.l G ó łók Łódź, ol. ,Dzielna Xi 1369 (nowy 26). dzielilika r. b. o godz. 1 Ó. '\'ano 

KUPIE' C w guberni Warszawskiej, powiecie r deekim. W 24 Sprzedaż odbywa sl~ każdodzien: w sali selyjoej 'dla 'spi'aw przą.d-
bez aerwitutów, z inwentarzem żywym i martwym, me- nie na miejscu. -2029-2- u skrócooejo l2-ie . b' m~ 

'II'- II wteku, znająeYięzykl: pol· błami, lJOwozem, amerykallem i t. 'P- Wysiano oziminy i ą.~u O)uęgOjl'ego 'f( Piotrkowie) 
ski i niemiecki, mogąc.)' przeds~- korcy 240; plantują się buraki. Cukrownia odległa o wiorlit y TepJlH'b rraclIOTVrrt. dla przedstawienia SOO,zientll .{\.o-
wie chlnbne §wladectwa i powlltne 8, skład dla buraków o wiorstę . Bliższe szczegóły udzieli • ł'~ ~ misarzowi pot.1'6juej liśty ~andyd~-

por?ezenlej-posznkuje llosady W. Przezdziecki, Weterynarz Gubernialny '\'I' Piotrkowie. ~YAaBIlYII~. BqUTOM'l> r»HHY ro· t.ów,.na syndyków tym\2BSowyCll. 
kasyera lub sullJekta baudlo 2009 .0 J\eBfK.o~, fi3.:lIlwcxąii ry6. Ba.~ Łódź l (13) październil.s -1891 r. 

·· W~II. lii .................... IIIII_ BUlTOpilI }\OBUl>CBOJI. HaweJ\wii! Kurator Adwokat Pl'~;A q 
I" 6.11aroBOllRTL BosapaTRTL Bt. ~a- . I ~fu" y 

Łaakawe Oferty pod lięe.rami F·, __________ ~----------'--'---I rBC'J:""T" rop .1I0'SB lIÓa3 A. Małachowśki, 
W. przyjmujeAdmiuisŁracya"Dzleo- Ż..... r . I " • ,,' 2032-1" 
nita". ]929-0 ~arząd 11owal'zystwa Drogi elaznej 

~~p~~~~P!~~o ~~~~.~~~~~'I~~~:~~~~;~~ 
\ 11 • , ł.ersbursko-Warszawskiej przez Iwangród-Łuk6w-Siedlec-Malkiń, --==- Z"łaszać się do Oclir wprowadza się z d. 2 (14) paidziel')lika r. b., aż do olIwołania, 1Iowa 

~ " .. on- taryfa, zamięszczQlla w n 252 "Zbioru 'l'aryf" pod XI 4032: .2) iż 
k i .({atolickiej, uli!;1\ Widzew- rury żelazne, 6taJOWę i surQwęow~ z d. 2 {14) października r. \l., aż 

do odwołania, będą tall'fowane w zwią.k\l Peł.ersbursko-Ryzko-Wa.r-
ska. 2031-3 szawskim poąlug opłat specyalnej taryfy Jft 3 tego Iwiązko. 

2Q3ł 

Dochod9' 
propinacyjne 

do wydzierżawienia od dnia \ (13) 
styczoia ł892 r. 'IV osadzie Z. rk. jlJ;:&eszlo 6,000 ludno~i mają.
cej, nie daleko stacyi kolei Wie
deńsk.ięj Myszków, nad SZUBą. po
łąŻOIlt'j. Na ~ani"" razem z pro
pinaeyą, wydzierżawiooy byt! może 
browAl" piw'- bawlU'llkiego z chmiel· 
niklem, gorzelni,., i dystylarnią, r .... 
zem 11l~ "ażd, osobno. WiadQmogó 
bliższa na mi'lisen w ,zarządzie 
d~ Żarki, p1OZ6a }lyszków, lita-
61& p~towa Żark~ 1868-0 

w Łodzi. ul. Piotrkows ka 18. 

Skład fortepianów, pianin " 
melodykonów 

" połączeniu ze składem 
:NVT . 

Wynajem instrumentów, 
"0,000 rub'."" -- Przyjmują. się zamówienia 11& J I reparacYę jako też 

do iloiQ"ani& ~na~ pierwszy Jlll- I:r,aI1I .1Il.01~1I: I op~kO_';:~~, 
mer' po To\\·al1lYstw1e. Wiadomośćill ........................... il 
u W-go l't'jellU GrllBZCzyJiskiego 

2&l2-3-1 

W administracyl "Dziennika Ł6dzkiego" są dO' 
I nabycia' I '{', x. 

" l' I . , 0, 1.01 

PRZEPISY' O PR1CY JWILBTNICH r ROB]TNIlaW 
Ksi~żlti~Jabryczhe~·~ :i:. \~ 

d . . l t ,1 1 1 b . ', ., ,liII 
O zilplsy\Vanm .malo lM~C l .ro Dtrukow, -oraz, 

• 'X· • "S "-\r ~: ~ In.i 1It·~ "I ail' 
J . .1 4 z, .\A: I II ". ., <lml;v1!!''''~ . - . I" ,~ . /I ~UII' "1 
do z:tplsywallla ,dowodoW egltYIlIMyjuyęb rollo-

'J (lItkiw. III 
t. f 1 l( • &111" l 

Szematy do Izapłsywarua' 
, J. I tł , 

wyp~dk~w W fa,~ryc,~, ,~ 
Oraz ,~s~eJk\e ar~ld .lł .. i~.t~:o.'lI 

dla są~ow potnin i ,[~nn 

,, __ Ił u. ••• y po.. 2 OIlT1I6'-p._l_81I....:1:...;r....:. __ --=.w:...=:dr:.:1Ib.r=:.:Di::....!!,,D=zl::: •• =.:::lka=--=ł.::: .. =Z~1c~I",,~..!' ' __ _ 
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